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Lal  su'oskrypcyj ny, równie świetny iak ożywio­
n y  ciągłą  wesołością i zdobny wdziękami Dam,  
dany b y ł  wczoraj  w pałacu D ikicrla, w lokalu 
chętnie—przez  nową Resu rsę  na ten cel ustą­
pionym. Należący do subskrycj i  a wywdzięcza-  
iący się znakomi tym Damom za ty lok ro tne  w 
czasie tej zimy dawane świetne i p r zy j emne  
zabawy,  uprosi l i  na Gospodarzów : JO.  Xcia 
W alen: R a d z iw iłła  i J W.  J ene ra ł a  Read, a.pa 
Gospodynie  : J W .  Drab inę Jener :  Ożarowsko i 
JO.  Xżnę« Teressę Jabłonowską. O w pó ł  do 10, 
za p rzybyci em JOO.  Xt.wa Jchniość W arszaw - 
skichy Xzę- R a d z iw iłł  Gospodarz rozpoczą ł  
tance polonezem z Xżną  Jejmością Namiestni -  
kową,  a Xźę i e l d m a r s z a ł e k  z Gospodynią  Hr a ­
biną OzaroiyskcL. Zaproszonych  Dam i znako­
mitych osób, wraz znależącemi do subskrypcj i ,  
znajdowało się 180,  YV toaletach Dam i tym 
r azem po ł ączy ł a  się wytworność,  gust  i r oz ­
maitość,  b ry l an ty ,  drogie kamienie,  z łote pió­
ra , kwia ty  zdobi ł y  na przemian g łowy i 
piersi .  Uważano szczególniej  suknię b ia ł ą  z 
t iulu illusion , ozdobioną korserką i gi r landą z 
kwiatów (de fantesie)  koloru wiśniowego,  z u- 
brani em na g łowie podobnem i p rzepaską  z ło ­
tą z gwiazdkami drogich kamieni.  Suknia biała 
z muśl inu bengalskiego haftowana złotem,  ozdo- 
bióna ną piersiach galońkami takiemiż i żardi-  
n ierką,  ubrani e na głowie z pe r e ł  i p rzepaski  
z wielkim poiedynczym turkusem.  Najwięcej  
było  sukien bia łych zróżowemi  ozdobami,  i do 
celniejszych należały  szamoa,. Najmodniejszym 
libiorem g łowy iest siatka z pere ł .  Tańce roz ­
maite t r w a ł y  do pó łnocy.  Gospodarze  p r zewo­
dniczyl i  t owarzys twu do zastawionych w 2 sa­
lach na wieczerzę s tołów.  Wszys tko  co tylko 
zmuszona natura  w tej porze roku  z wysileniem 
wydać potrafi ,  w połączeniu z wytwornością i 
pr zepychem znalaz ło się p rzy  lej uczeie.  Po

ukończeniu k tó r e j ,  wznowiono t ańce  aż do 
późnego ranka.

Artyści  Teat rów  z łożywszy  najpowinniejszy 
hołd wdzięczności ,  pragną aby Lubownicy i 
Przyi ac ie le  sceny wiedziel i  o dopełni eniu ich 
obowiązku.  Onrgdaj  udali  się do J W .  J ene ra ł a  
Ad ju tan ts  Rautcnslrauch  Prezesa Dyrekc j i  t e a ­
t rów i widowisk w Króles twie,  w Jmieniu wszy­
stkich,  zas łużony i pe łen  talentu Reżysze r  JP .  
Kudlicz  w tych wyrazach  wynurzył . i ch  uczucia : 
„ J W .  Prezesie! Pozwól abym w imieniu całe­
go t owarzystwa ,  z ł o ży ł  J W .  Panu ho łd  win- 

-nego uszanowania i wdzięczności ,  za tyle  do­
wodów ł a ski  i s tarania  jakich od J W .  Pana 
doznajemy.  Smu tny  b y ł  dawniej  stan Aktora ,  
niepewność ut rzymania się,  za t ruwała,  chwile 
poświęcone pracom,  często bowiem nieot rzymy-  
w a ł  przeznaczonej  mu płacy.  Pod twoiem do­
piero J W .  Panie  przewodnic twem wprowadzo­
na oszczędna i sys tematyczna adminis t racja,  a 
za twoiem dzielnem staraniem każdy z nas od­
zyska wszy spokojnosć,  chętnie i swobodnie w y­
pełn i a swoią powinność,  bo się p r z ekona ł ,  że 
twoi a J W .  Panie opieka czuwa nad iego lo­
sem, i wczasach  nawet  niedoboru pewny iest 
przeznaczonej  nagrody.  Dziś  nowy okazałeś  J W .  
Paui e J dowód twoiej  ojcowskiej  t roskl iwości  o 
nasze zdrowie,  wygodę i przyjemność Pub l i ­
czną w wystawieniu,  pod twoim J W .  Banie za­
r ządem,  tak ozdobnego t ea t ru  Rozmai tości ,  za 
k tó ry  najczulsze sk ł adamy dzięki .  Doznaie-  
my iuż przyiemności  i zaszczytu w po rządku  
i przyzwoitości  iakie dziś istnieią w tea t rze .  
Do  ciągle doznawanych,  Jeszcze not t em na  
przysz łość  cieszemy się dobrodziejs twem,  iż 
za twoiem J W .  Panie staraniem i ł a s kawą  
dla nas chęcią , gdy iuż s i ły  s t argane  nie- 
dozwolą nam pracować ,  starość naszą os ł a­
dzać będzie zapewnienie  l o s u ,  za k tó r e  li-
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cżria A rty s tów  rodziha ,  n igdy b łogos ławić  Cię 
mieprzes tanie ."

R a d a  Szczegó lna  O piekuńcza S z p ita lu  S ta -  
*•ozako im ych  w  W arszaw ie . Sk ł ada  naj czul ­
sze podz iękowanie  ł a skawemu Dobroczyńcy ,  
k tó r y  odwiedziwszy cnorych  w tut ej szym szpi­
ta lu  i obej r zawszy nowy budynek ,  of i arował  
d la  p ierwszych złp.  300 a do budowli  z-łp. 2 , 000.  
Skrormtość wspania łomyślnego dobroczyńcy nie 
dozwala  wyiawić imię- iego, lecz taki  naś l ado­
wania godhy czyn podać do publicznej  wiado­
mości ,  Rada ma sobie za obow iąz ek .—  W c z o ­
r a j  gdy iuż Kur j e r  zaczął  się d rukować,  z ło-  
Sono ofiary,  prócz iuz doniesionej ,  zebrane na 
onegdnjszej  maskaradzi e.  W ró ż ka  p rzepowia ­
dająca ż k a r t  przyszłość  p ięknemi poezjami,  ze­
b r a ł a  z ł .  20 gr. 20,  które  przeznacza dla W d o w y  
z  5 dzieci i dla Starca bez ręki .  Maska w czar ­
n y m  i skromnym ubiorze zebrał a  zł .  20 gr.  
24 ,  dla ubogich wstydzących się zebrać.  Na* 
aywa iacy  się Szu le r em,  ze b r a ł  z ł .  0 gr.  11 
dla szpi tala Dzieciątka Jezps ,  oraz zł .  5 gr. 
2  dla Towarzys twa Dobroczynności .  — Podpi ­
sany mam zaszczyt  zawiadomić zawsze na mnie 
łaskawa.  Publiczność,  iż iak do l ąd ,  tak i iut ro 
w wstępną Środę w K t ó lika rjii"bawić będzie  gości 
w 2 c h  salach,  to iest na dole i na górze do­
b rana  muzyka,  oraz wszelkich pokarmów i na- 
pc iów iako tez pączków świeżych p r zy  rychł e j  
u s łudze  i dobrem oświeceniu dostać będzie mo­
żna.  Do łącza  się uwiadomienie,  że droga zu ­
pe łn i e  oczyszczoną i wyrównaną została.  J . 
S ie rp iń sk i.—  Podpisana ma zaszczyt  zawiado­
mi ć  prześwietną Publiczność,  iż  iutro w wstępną 
Ś rodę,  w W ierib n ie  dostać będzie można wszel ­
k ich  napoiów i rozmaitych potraw na ciepło i 
zimno,  dobrana orkies t ra  p r zyg ryw ać  będzie  
od południa,  sale będą oświecone rzęsisto,  i 
dobrze  ogrzane,  a wjazd od br amy d o ■ pałacu 
kagańcami  oświecony będzie.  R . Gablowa. —  
W cz o ra j  T e a t r  rozmaitości we wszystkich miej­
scach b y ł  napełniony.  Po K rzyżyku  f ło ty m , 
p r zy wo łan i  wszyscy Artyści .

Z  Petersburgii  27 Stycznia (G Lutego. )  — Re­
sk r y p t  CES A R S KI ,  z d. 1 b. in. iJo JJ'V. J X d z a  
H lelropolity  Grecko-.uńitsKich w R ossji R ościo - 

.łów . , , N a jprzew ielcbn ie jszy  M etropo lito  Gre- 
cko iinilshich w R ossji K ościo łów , Jo za fa c ie . 
Zasługi  przez  was oddane w długo le tn im s łuż ­
by  waszej zawodzie,  przy  wiązanie wasze do t r e ­
nu Naszego i gorl iwość o pr awdz iwe dobro pc-  
ufanej wam t r zody,  nieprzes t aią ,z jednywać wam 
Nasze  wzg lędy  i zupe łne  zadowolenie.  P ragnąc  
nowym oznaczyć ie dowodem,  obdarzamy was 
prze sy ł a j ącą  się przy  niniejszym p a  nap ja . o* 
zdobioną bry l an tami ,  pozo.sfaiac wam p rz ych y l ­
n i . "  Takąż  panagją z b ryl antami  p r zy  r e s k ry ­
pcie o t r zyma ł  ./ W . J X .  B iskup  G recko-unitski 
L itew ski Józef. —  Pomocnik Sektę; -  slanp w R a ­
dzie Państwa,  w Depa r :  spraw Król:  Pols: Ra d ­
ca stanu H o ffm a n , mianowany Rzecz:  Radcą 
stanu,  w nagrodę gorl iwej  s ł użby  i prac,  przez 
Zwierzchność zaświadczonych.  W  nagrodo .od­
znaczonej" gorl iwością,  ś łu/ .by,  zostaiący w 3m 
oddziale przybocznej  J. C. Mości kancel ar j i  U- 
r zędn lk  5 klassy S ą g tyń sk i, mianowany I lzc;  
Radcą stanu.  —  W  nagrodę gorl iwej  s ł dżby  mi a ­
nowani  Kawalerami  orderów,  S. Włodz imie r za  
3 klas:  zostaiący p r z y  g łów:  sztabie czynnej  
ar:  Pu łkownicy  sztabu ieneral ;  .Kotzebue 2,  i 
l iczący się w iezdzie Xżę Tiehiszew , i t.egoż 
o rderu  4 kl. Kapitan ieneral :  sztabu F ilipow , 
Adjutant  Naczelnika ar t yl :  czyn: ar:  Jen : -poru-  
cz-nika Gi l lenszmita,  Sztabs-Kapi tan  2ej a r t y l :  
b ryg :  gward:  Persidski, Ad jutant  Naczelnika
głó: szta:  czy: ar:  Jen:  adju': X. GorCzakow, Po ­
rucznik Litew: p u łk u  gwar:  K o lk in , Adjutant  
sprawującego obow: Jenerał -pol icinajs t ra  tejże 
armji  Jen:  maiorą Storożenko,  Rotmis t rz  p u łk u  
ułanów B a ła b u ch a , Pomocnik Woien:  Nacze l ­
nika Woie:  Lubel :  l iczący się w wojs: P u ł k  o - 
wnik A n lo n o w  2, Pomocnik takiegoż Naczelni­
ka Kalis: Woie :  l iczący w iezdz ie  Po dp u ł k o ­
wnik  K ardo-Sysoiew , Star szy-adjutant  sztabu 3 
kor :  pie: Rotmist rz pu łku  huzarów K arpenko, 
Zawiadujący War szaw:  ars ena łem Dowódca ru-
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chomego zapasnego pc rku  Kapi tan 8 ar tyl :  bry:  
Duchoiii.ii 1 zostaiący p rzy  tymże arsenale l i ­
czący się w ar tyl le t  Kapi tan fP ęgłow skiy-ljiło -  
nek.. głównej '  polowej  prowjant :  koininis; czyn: 
ar:. 6 klas:  Tunosze/uski, Cp łonek l i kwidacyj ­
nej. kom: 7 kia: C zum akow ski, Spraw u: obow: 
Starszego Doktora  w lazarecie Sieradzkim llad- 
ca dworu Szaehow  i Sz tabs - leka rz  7 ar t yl :  br :  
Asse:-Kol: Ć yloiricz. Tegoż orderu 3 kia:  Jn- 
źenjer  polny Pu łkown ik  P a w ło w ski 2, i tegoż 
orderu 4 kia:  Jńżenj erowie  polni ,  Kapi tan W a r ­
szawskiej Komendy Jnże:  K isielew ski i W iszn ie ­
wski i t akiejże Nowogieprg:  Komendy Sz t abs ­
kapi tan Gersi.au,—  Orderu  ś. Anny 2 ki:  a ko­
roną,  Adjutant  główno dowodzącego czynną ar-  
mją J ene ra ł -Fe ldmar sza łka  Xcia War s zawsk i e ­
go, Rotmist rz  pu łku  Huza rów gwar:  A n d ro ,  i 
Pomocnik Worsn :  Naczelnika woiew: Augusto:  
Maior W oczak . Tegoż o rderu 2 klas: w l icz­
bie ir .nycb, Adjutanci  tegoż Xcia J ene ra ł -Fe ld ­
mar szałka  Pu łkownicy  b rygad  ar t yle :  gwar:  2 
U szakow  6 i le j  Xżę G alicy n , s tarszy Ad ju ­
tant  Sztabu czyn: armji  Rotęi istrz Z a b o ło ck i, 
Jen: -wagenmejs ter  czyn: arm: Pu łkow n ik  N ie- 
m onlowski, Sprawujący'  o b o y : Jenera ł -p rowjan t -  
mejst ra  tejże armji  ' 5  kl :  Z enet, Pomocnik Na ­
czelnika w kancel lar j i  Głównodowodzącego też 
arm j ą  8 klas:.  Jioaszin  1 i Starszy D o k t o r K a -  
l iskiego lazaretu Radca,  Stanu M a g a zin er■ —  
P. Minister  sprkw we-wnę: oznajmił  Rządząc:  
Senatowi pod d. 28 Grudnia ,  że z l iczby wy-' 
b r anych  przez  szlachtę Mińskiej  guberni  kan ­
dydatów,  Ń.  CESARZ Jmć r ac z y ł  zatwierdzić 
a a  urzędzie  Mś r sza łka  tejże guberni ,  Rzeczy:  
Radcę stanu O szto rp a .—  P. Wice  Kanclerz  ó- 
znajmi ł  pod d. 21  Grudnia ,  że na przeds ta­
wienie Jene ra ł -  Adjutantą Barona /loserc o zdol ­
nościach i gorl iwości posłanego t~flo Tyi l isu  dla 
s łużbowych interessów Hrabi  Z a b ie ł ło , N.  
CESARZ Jmć r a czy ł  mu nadać -rangę Radcy  
DW/oru, z zal iczeniem do Minist ra spraw z ag r a ­
nicznych.  (T .  P,)

R ozm aitości. —  Pani K a ta la n i  dawała  w wi-

l ją  Nowego roku  wswoiej  slicznej_wsi pod F lo ­
rencj ą świetny wieczór  i koncer t ,  na któryin  
k i l ka  swoich naju lub ieńszych arji  śpiewała,  o- 
raz  dowiodła żj: jeszcze iest Panią Swej*o zna­
komi tego talentu;  i ej córkae Pani W iw je  śpie­
wała  z nią d u l t y ,  znajdowało się na tym wie­
czorze 230 osób, między niemi Minist rowie i 
Szlachta z Flor encj i ,  tudzież Hrabina O rłów , 
M arsza ł ek  B urm on  z żoną i wielu Angl ików.  
—  Ar tys ta  G uzików  graiący ( iak nasz Zy dek  
Wa r sza wsk i )  na instrumencie d rewnianym na 
słomie u łożonym,  popisy wa ł  się z swoim talen­
tem w B erlin ie  przed Naj iaśniejszym Kró lem i 
uzys ka ł  najwyższe pochwały. .—  W Jzbie  Pa ­
rów w Paryżu  zapisało się 17,500 ciekawych 
żądaiących bi letów wnijścia na proces Fjesche- 
go; ieden z przedsiebierców teat ralnych powzią ł  
myśl ,  ten ca ły  proces wsiąść w en t r ep ryzę ,  a 
u k ł a dy  o b i l e ty  chciał  na scenie Zamiast o p e ­
ry  p r z ed s t aw ić !—  W  Lipsku grano t er az  nor\-ą 
operę  Marszncra pod t y tu ł em Z am ek p r z y  E -  
tn ie  czyli O blubienica  ognia. —  W  K alkucie  i 
w górach H im a la ia , szlachetna rośl ina he rba ty  
szczęśl iwie pr zy i ę ł a  się i wskazuie  dobrą  na- 
dzieię.  —  Z G enui donoszą,  że Królewicz  Nea« 
poli tański  Xżę K a p u i  z Angielką  (o której  b y ­
ło  doniesionem) odp łyną ł ,  niewiadomo czy dp 
Anglj i  czy do Ameryk i .  —  O Królowej  D o n n i e  
M a r ji  donoszą,  że znacznie uros ła,  zachowute 
maiestatyczną powagę i codziennie p racu ie  z 
Ministrami.  —  W  Paryżu  w Jzbie deputo:  odby-  
waią się narady  nad .proiektem zniesienia rent .  
Jedni  dowodzą z tą,d korzyści  dla k ra iu ,  d r u ­
dzy  ubolewaią nad s t ratą  iakiej p rzez  to dozna 
wielu kapi tal i s tów,  również i mniej  maiętnych
osób. ........... .. .........

P K Z Y I E G  H A L I  do  W A R S Z A W * .
B ł e s z y ń s k i  . Re f e r e n t  (4. R.  S.  W .  D.  i O.  P.  z 

P i o t r k o w a ,  G l i sz c zy ń s k i  . łan Dzie :  z K a m i e n n y ,  
M i e l n i k ó w  P u ł k o :  Ad j u:  J O .  X c i a  z B ł o n i a ,  X ż g  
L u b e e k i  K o n s t a n :  U r z ę d :  B a n k u  z Gu b :  K i i o ws : ,  
R e mb i e l i ń s k i  W1 ile: Dz ie :  z K o n s t a n t y n o w a ,  W i e j s  
M a i o r  Hu z a :  z M i ę d z y r z y c a ,  S z m i d t  F e l d j e g e r  i 
P o p o w  K a p i t a n  J l h e g o  S z t a :  ż P e t e r s b u r g a ,  S z y  -
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(Uo.wskl E dw ;  Hr a :  z K o p i ę t y n a ,  V o n  Schev i t sc h  
R o t m i s t r z  L e j b  G w a r d j i  H u z a r ó w  z P a r y ż a .

D O ' N 1 E  S 1 h. N i  A.
- W  R e s t a u r a c j i  C h o j n a c k i e g o  na L e s z n i e ,  na p r z e ­
ciw u l i c y  R y m a r s k i e j  p o d  Nr  655,  i u t r o  i ę Ą g l e  
p r z e z  c a ł y  P o s t r  Ł a s k a w i  Gości e  dos t ać  mogą :  
S z t o k f i s z u  K a p u c y ń s k i e g o ,  R y b  wsze lk i ch  g a t u n k ó w  
C o m b r  u z Dji ni e 1 a , i a k o i i n mych m i e s n y o h P o t  r a  w .

P r z y b y ł  świeży t r a n s p o r t  M A S Ł A  z L i t w y  i zna  j- 
d u i e s ię w , domu W .  Z i e n t e c k i e g o ,  p r z y  ul i cy D z i e ­
k a n k a  p o d  Nr  2668,  p r zy  K a r m e l i t a c h  n& K r a k o :  
Przedmie.*7 k t o b y  s ob i e  z y c z y ł  n a h y ć  p o i e d y ń c z o  
der 26 L u t e g o ,  w k a z d y m  czas ie  dos t ać  moze.

W  d n iu  5 /1 7  L u t e g o  r .  b /  o g odz i n i e  .10 z r a n a  
w  W a r s z a w i e  p r z y  u l i cy  E l e k t o r a l n e j  w d o m u  p o d  
N r  789,  p r a wn i e  za i ę t e  R uc ho mo ś c i  j ako  to:  K a n ­
t o r e k ,  Z e g a r ,  K a n a p a ,  K r z e s ł a ,  S t o l i k i ,  L u s t r a ,  
Ł ó ż k a .  S za f y ,  i t .  p.  w t ymż e  d p i u  o godz i -  \J2 w 
p o ł u d n i e  p r z y  ulie.y So lec  w d o m u  pod  Nr  2932,  
Ł ó ż k a ,  K a n ap y , '  K r z e s ł a ,  P a i ą k  m os i ę ż ny ,  R ad ie  
m i e d z i a n e ,  Z e g a r ,  S t o l i k i ,  D r z e w a  o b r a b i a n e g o  
r ó ż ne g o  g a t u n k u ,  i t .  p.  p r z e z  p u b l i c z n ą  L i c y t a c j ą  
s p r z e d a n e  z o s t a n ą .  W i n c e n t y  M a r t y ń s k i  Kom*.

W7 dn i u  5 / 1 7  L u t e go  r .  b .  o g o d z i u i e  11 z r a n a ,  
%5S -w W a r s z a w i e  p r z y  ul i cy K r a k o w s k i e  P r z e d m i e ­
ście w d o m u p o d  Nr  397,  s p r z e d a n e  z o s t a n ą  p r z e z  
p u b l i c z n ą  L ic y t ac j ą  p r a wn j e  za i ę t e  R u c h o m o ś c i  . 
i a k o  to:  K a n a p a ,  F o t e l e ,  K r z e s ł a  do g a r n i t u r u ,  
T a b o r e t ,  S to l i k i ,  a t o  w s z y s t k o  m a h o n i o w e ,  d a ­
le j  So fa ,  " L u s t r a  wi sz ące  i s t o i ąc e ,  r o z m a i t e  S t o ­
ł y ,  f c ó z ka  m e b l o we ,  T o a l e t a  d a m s k a  s t o i ąć a ,  S z a ­
fy  r oz m a i t e ,  O b r a z y  o l e j n o  m a l o w a n e  w ramacj i  
z ł o c o n y c h ,  i t .  p.  p r z e d m i o t y ,  a to  w s z y s t k o ,  za  
p i en i ąd z e  n i e o d s t ę p n i e  p ł ac i ć  się m a i ą c e f

P a w e ł  W  r e t o w s k i  K.  T .  C.  W .  M,  
W  d n i u  5 / 7  L u t e g o  r .  b.  o godz in i e  10 z r a n a ,  

t u  w W a r s z a w i e  p r z y  u l i cy  N i ec a ł e j  w d o m u  p o d  
N r  614 L i t :  G.  R u c h o m o ś c i  p r a wn i e  za i s t e  i a k o  
t o :  K a n a p a ,  K r z e s ł a ,  w ł o s i e m c z a r n y m  p o k r y t e ,  
S e r w a n t k a ,  S t o l i k  m a h o n i ow e ,  K o m o d a ,  S za f ka ,  
S t o l i k i ,  K r z e s ł a  t r z c i n ą  w y p l e t a ń e ,  Łojaka  i*sjo-  
n o w e ,  Mi edn ic e  p l a t e r o w a n e  i. mos i ęż ny  z K u b k a - .  
Miii L i c h t a r z e ,  S a l a t e r k i ,  W a z o n ,  K a r a f k i ,  Kieli--'  
sz.ki ,  D z b a n u s z k i  s z k l a n n e ,  S u r d u t y  o l i w k o w y  w a ­
t o w y  i d y m k o w y  p o p i e l a t y ,  Sppd.nie ,  C z a p k a  r y ­
b i a ,  etc.  p r a e z  p u b l i c z n ą  L ic y ta c j ą  s p r z e d a n e  będą .

K .  A .  G arb  c lew  s k i  K.  T .  C.  W . My  
S e k  we s t r a t  or  do P o d a t k ó w  S k a r b o w y c h  i  O - 

•p iat W i e j s k i c h  w C y r k u l e  9 ‘ i 1 0 p r z e z n a c z o n y .  
C z y n i  w i a d o m o  . Szano:  P ub l i c z ;  iz w s k u t e k  R e ­
s k r y p t u  U r z ę d u  M u n i c y p a l n e g o  M. S,  W a r s z a ­
wy z d .  1 / 1 3  L u t e g  / r ,  b.  Nr  687/2331 D.  W .  K.

z W y d z i a :  K a s  w y d a n e g o  o d b ę d z i e  się L i c y t a c j a  
"publ i czna  s p r z e d a ż y  za  g o l o we  p i e n i ą d z e  z a r az  się 
p ł a c i e  ma j ą c e ,  zTaięfych p r z e d m i o t ó w ,  na r z e c z  
z a l e g ł y c h  P od a t kó w .  S ka r b o w y c h ,  i a k o  to :  r ó ż n y c h  
K o r z e n i ,  R v g a ł y  z sz u f l a da mi ,  2 P ó ł k i  i S t ó ł j w  
d n i u  6 / l S  Li i t egO r.  b.  ó g o dz i n i e  11 z r a na  p o d  
Nr  1345 Li t :  A.  w d o m u  S Sr ów  G . r m a n a  p r z y  u -  
l i cy  S to  K r z y z k i ą j ,  p r z e t o  z yczą ey  n a b y ć  t a k o ­
wy c h  z e chc e  się tv p o w y ż s z y m  miej scu i t e r m i n i e  
z g ł o s i ć .  J. t t la lu sz K ivsk i

I-j fJ^ a  o s t a t n i m  B i l u  w S t ar e j  R e s u r s i e ,  z g n b i o -  
n ą  z o s t a ł a  L O R Y N E T K A  s z y l d k r e t o w a ,  w z ł o t o  
o p r a w n a ,  z 2ma y z k ł a m i .  U p r as za  s ię i ak  n a j m o ­
cniej  z n a l a z c ę  o o d e s ł a n i e  iej do M a r g r a b i e g o  w 
P r y m a s o w s k i m  P a ł a c u .

Do f a b r y k i  Kwi a t ów p o t r z e b a  k i l k a  P A N I E N E K  
do n a u k i ,  R o d z i c e  chcący o d d a ć - C ó r k i  swoie  z e ­
c hcą  się z g ł o s i ć  do p o d p i s a n e g o .  J. L .  W c m in e r ,  

Nifi Krakowski tMU P r z e d m i e ś c i u  p r z e d  S t y m  K r z y ­
żem p o d  Nr  396,  są  2 P O K O I K I  z K U C H N I Ą ,  
G O R A ,  D R W ’A L M A ,  do na i ęc i a  od  W i e l k i e j  n o ­
cy 1836 r. i 2 ' J Z B E D K I  k‘azda  o d d zi e l n i e  z k o ­
m i n k a m i .  W i a d o m o ś ć  u G o spodśraf  a.

J u t r o  tz R o g a s k i e g o  p r z y  u l i c y  'D ług ie j  lVr  550,  
Ś N I A D A N I E :  Z a i ą e  z r ó ż n a  z s a ł a : ,  P i e c z e ń  cielę:  
z k a w j o ; ,  S z c z u p a k  z sosem,  K a r p  na s z a ro ,  K a r a ­
ski  sm a z o : ,  P i e r o ż k i  z se r em,  Z u p a  -ryb:  i g rocho : .  
K O L  A C J A :  P o t r a w a  z p u l a r d ,  R y b y  smazo*,  Z r a z y ,  

*** Dz i ś  w K a w i a r n i  L i t e r a c k i e j  p r z y  u l i cy  P o ­
dwa l e  N r  532,  n a  p i e r ws z e m p i ę t r z e ,  g r ać  i ś p i e ­
wać'  b ę d ą  Pcanny I /e ssen .

W ' Ś r o d ę  W s t ę p n ą  i w C z w a r t e k  w Z l E L O -  
N YN O G R O D K U  g r ać  i śp i ewać  będą  P a n n y  H essen .

*** Dzi ś  p o d  F r e j s z y c e m  w K a w i a r n i  P.  S o k o ­
ł o w s k ie g o  p r z y  u l i cy  T r ę b a c k i e j  Nr  6 4 Ó na l in p i ę ­
t r z e ,  od  g o d z i n y  6 w i ec z ó r  g r ać  i śp i ewać  b ę d ą  
P a n n y  Ties se n ,  n i e z a w o dn ie .

* y r Dzi ś  B.-J wk ws i  P o w ą z k a c h  w K a m i e n i c y  
p o  l ewej  s t ron i e  p r z y  szosę ,  Sal a  p i ę k n i e  u r z ą d z o ­
na  i o św i ec o n a .  Bi let  w ni j ścia  z ł :  3 gr:  5.

Dziś  r an o  c iepła  stojK* 1. W c z o r a j  w p o ł u :  z i mn a  0. 
T E A T R  R O Z M A I T O Ś C I .  J u t r o  P o d e jś c ie .  M i ­

ło ś ć  i R o z s a d e k . D a w n e  G rze c h y .
*** Dz i ś  T E A T R  M E C  H ANI C Z N Y Ś W I A  T A ,  0 - 

r az  w i do wi s k o  F u n ia s m a g o r y c z n e  i H y d r a u l i c z n e  
s z t u k i  w o d n e ,  p r zy  ul icy Mi odowe j  w P a ł a c u  Ko.-- 
c h a n o w s k i e g o .  Za c z n i e  sie u  go dz i ni e  ? w wi ec z ó r .

*** G A B I N E T  S Z T U C Z N Y C H  W Y R O B O W  ze 
S Z K Ł A  na D ł u g i e j  u l i cy  w d o m u  P/płkaj i skich,  
wi dz i eć  m ó i n a  k a ż d o d z i e n n i e  Od U  r a n o  do Klej 
w wieczór .  JBraćia M is io .


